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Kwartalnik „Problemy Ocen Środowiskowych” wydawany cyklicznie w latach 1998 – 2012, 

przez EKO-KONSULT był jedynym wydawnictwem w Polsce, poświęconym wyłącznie ocenom 

środowiskowym planowanych inwestycji oraz strategicznym ocenom oddziaływania na 

środowisko. Dla praktyków OOŚ, ale również dla osób początkujących może nadal stanowić 

wartościowe źródło wiedzy np. w zakresie prezentowanych case study i przeglądu stosowanych 

metodyk - w tym kontekście znaczna część artykułów zachowuje sporo aktualności. 
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Środowiskowe konsekwencje nowych przepisów dotyczących wykorzystywania 

osadów ściekowych na cele nieprzemysłowe 

 

W 1999 roku ukazało się długo oczekiwane rozporządzenie MOŚZNiL w sprawie 

warunków jakie muszą być spełnione przy wykorzystywaniu osadów ściekowych na cele 

nieprzemysłowe (Dz.U. Nr 72 poz.813). Zastąpiło ono nieformalnie obowiązujące 

„Merytoryczne podstawy do opracowania przepisów prawnych dotyczących przyrodniczego 

użytkowania osadów ściekowych” oraz Zarządzenie MOŚZNiL z dnia 7 lipca 1986r. w sprawie 

rolniczego wykorzystania ścieków (MP Nr 23 poz.170). 

Eksploatatorzy oczyszczalni ścieków przyjęli dokument z ulgą i zadowoleniem. 

Skończył się okres prowizorki, zostały uporządkowane podstawy prawne umożliwiające 

kompletne rozwiązanie gospodarki osadowej w oczyszczalniach. 

Dwa lata funkcjonowania rozporządzenia pozwoliło na sformułowanie uwag 

dotyczących samego dokumentu, jak i jego konsekwencji środowiskowych. W myśl zapisów 

rozporządzenia wykorzystanie osadów ściekowych na cele nieprzemysłowe polega na: 

• wprowadzaniu na grunty do rekultywacji na potrzeby rolnicze i potrzeby nierolnicze, 

biuro@ekokonsult.pl


• wprowadzaniu wraz z nasionami roślin na powierzchnie narażone na erozję 

(składowiska odpadów, wykopy itd.), 

• stosowaniu do upraw roślin przeznaczonych do produkcji kompostu, 

• kompostowaniu osadów ściekowych. 

Przedmiotem rozporządzenia są osady, które powstają podczas oczyszczania ścieków 

pochodzących z gospodarstw domowych lub komunalnych sieci kanalizacyjnych oraz ścieków 

o składzie do nich zbliżonych. 

W dokumencie precyzyjnie określono wymagania stawiane osadom ściekowym, jak i 

terenom, na których mają być stosowane. Obok parametrów sanitarnych, podane zostały 

graniczne wartości ilości metali ciężkich oraz metodyka poboru prób, częstotliwość i zakres 

wymaganych badań osadów i gleb. Ustalone zostały także dawki osadów w zależności od 

sposobu ich wykorzystania. Określono miejsca gdzie osady nie mogą być wykorzystywane. 

W świetle przepisów ustawy o odpadach (Dz.U. Nr 96 poz.592) osady ściekowe są 

odpadami. Odpady ściekowe komunalne zaliczane są do grupy 19, tzn. do odpadów z 

urządzeń do likwidacji i neutralizacji odpadów oraz oczyszczania ścieków i gospodarki wodnej. 

Tylko niektóre z nich (tłuszcze i mieszaniny olejów z oczyszczania ścieków - 19.08.03) 

wymieniane są wśród odpadów niebezpiecznych. 

„Wysokość stawek opłat za umieszczenie osadów na składowisku odpadów są 

znacząco niższe dla osadów ustabilizowanych w porównaniu do innych osadów z 

oczyszczalni ścieków. Wytwarzający odpady jest obowiązany do stosowania takich sposobów 

produkcji..., które zapobiegają powstawaniu odpadów albo pozwalają utrzymać na możliwie 

najniższym poziomie ich ilość, a także zmniejszają uciążliwość bądź zagrożenie ze strony 

odpadów dla życia lub zdrowia ludzi oraz dla środowiska”. 

W kolejnych zapisach ustawy o odpadach stwierdza się, że wytwarzający odpady inne 

niż niebezpieczne w ilości powyżej jednej tony rocznie (dotyczy to oczyszczalni ścieków o 

przepustowości powyżej 10 m3/d, obsługującej ponad 50 MR) zobowiązany jest przedłożyć 

właściwemu organowi informację o wytwarzanych odpadach oraz o sposobie gospodarowania 

nimi. Informację o wytwarzanych odpadach wytwarzający składa: 

• gdy wytwarza odpady w ilości poniżej 1000 ton rocznie (oczyszczalnia o 

przepustowości poniżej 10 000 m3/d, obsługująca 50 000 MR) - do wójta, burmistrza 

lub prezydenta miasta, 

• gdy wytwarza odpady w ilości równej lub większej od 1000 ton rocznie - do starosty, 



• gdy wytwarzający eksploatuje oczyszczalnię obsługującą więcej niż 150 000 MR - 

do wojewody. 

Wytwarzający odpady inne niż niebezpieczne w ilości do 1 tony rocznie jest zwolniony 

z przedkładania informacji o wytwarzanych odpadach (obiekt o przepustowości poniżej 10 

m3/d, obsługujący poniżej 50 MR). Rada Gminy może jednak podjąć uchwałę o obowiązku 

złożenia informacji przez wytwarzającego, określającej rodzaje odpadów w ilości do jednej 

tony rocznie. 

Informacja o wytwarzanych odpadach innych niż niebezpieczne winna zawierać 

między innymi: 

• opis sposobu usuwania, wykorzystywania lub unieszkodliwiania wytworzonych 

odpadów wraz z określeniem ich ilości, rodzaju i składu chemicznego, 

• oznaczenie miejsca oraz sposobu składowania i transportu odpadów 

uwzględniający postępowanie z odpadami nadającymi się do wykorzystania.  

Obowiązek zapobiegania powstawaniu lub minimalizacji ilości odpadów, ich 

wykorzystania, usuwania lub unieszkodliwiania spoczywa na wytwarzającym odpady. 

Wytwarzający odpady może zlecić wykonanie obowiązku usuwania, wykorzystania lub 

unieszkodliwiania odpadów odbiorcy odpadów, który ponosi odpowiedzialność za 

wykonywanie tych czynności. 

Zgodnie z rozporządzeniem o wykorzystaniu osadów na cele nieprzemysłowe, 

uzupełniającym przepisy o zagospodarowaniu odpadów (Dz.U. Nr 72 poz.813), wytwarzający 

osady ściekowe dokonuje badań osadów ściekowych i gruntów przeznaczonych pod ich 

wykorzystanie i udostępnia wyniki badań użytkownikom osadu ściekowego wraz z informacją 

o dawkach osadu ściekowego, które można stosować na poszczególnych gruntach. 

Niestety niektóre zapisy rozporządzenia mogą stwarzać kłopoty przy ich interpretacji i 

w konsekwencji ograniczać liczbę oczyszczalni ścieków, z których osady spełniają wszystkie 

stawiane wymagania. Równocześnie niejednoznaczność niektórych stwierdzeń oraz brak 

wielu istotnych zapisów może być przyczyną nadużywania warunków rozporządzenia i 

wykorzystywania na cele nieprzemysłowe osadów, które nie nadają się do tego. Mogą zdarzyć 

się też takie sytuacje, kiedy osady stosowane do rekultywacji gruntów lub na potrzeby rolnicze 

staną się przyczyną dużych zagrożeń dla środowiska. 

W rozporządzeniu znalazł się zapis mówiący o tym, że „osady ściekowe mogą być 

wykorzystywane na cele nieprzemysłowe, jeżeli sposób ich wykorzystywania nie 

spowoduje uciążliwości dla ludzi, zwierząt i środowiska, a w szczególności 



pogorszenia jakości wód powierzchniowych i podziemnych”. Nie ma natomiast 

stwierdzeń o konieczności lub potrzebie wykonania choćby w szczątkowej formie oceny 

oddziaływania na środowisko. 

 Wymóg opracowania opinii dotyczącej oddziaływania osadów na środowisko istniał w 

okresie, kiedy z braku przepisów dotyczących osadów ściekowych, stosowano 

rozporządzenie określające warunki w jakich można wykorzystywać ścieki w rolnictwie (M.P. 

Nr 29 poz.107). Wszystkie zapisy, które dotyczyły wykorzystania ścieków w rolnictwie znalazły 

się w rozporządzeniu o nieprzemysłowym wykorzystaniu osadów z wyjątkiem warunku, który 

dotyczył konieczności przedłożenia oceny oddziaływania na środowisko. 

Kto w takim razie i w jakiej formie powinien ustalić wpływ osadów wykorzystywanych na 

cele nieprzemysłowe na środowisko, ich stopień uciążliwości dla ludzi i zwierząt, a zwłaszcza 

ustalić okoliczności, w których zaistnieje możliwość pogorszenia jakości wód 

powierzchniowych i podziemnych w przypadku stosowania osadów. Wytwarzający osady 

zainteresowany żywotnie pozbyciem się tego „parzącego towaru”, firma działająca w jego 

imieniu, czy też urzędnik przyjmujący informację o wytwarzanych osadach? 

Drugi zarzut wobec rozporządzenia związany jest z wymaganiami jakie muszą spełniać 

osady (§2 pkt 3). Zgodnie z treścią tego paragrafu „Osady mogą być wykorzystywane na cele 

nieprzemysłowe, jeżeli: są ustabilizowane...”. W rozporządzeniu niestety nie zaproponowano 

wskaźników, na podstawie których można określić stopień ustabilizowania osadów. Nie ma też 

podanych granicznych wartości procentowej zwartości substancji organicznych, a parametr 

ten uznawany jest zgodnie przez wszystkich jako najbardziej miarodajny do określenia stopnia 

stabilizacji osadu. 

Dane literaturowe mówią o 50% i niższych progach (Oleszkiewicz J., Gospodarka 

osadami ściekowymi. Poradnik decydenta.). W kraju przy obecnie powszechnie stosowanych 

technologiach oczyszczania ścieków i przeróbki osadów będzie oznaczać to ograniczenie 

możliwości wykorzystania osadów ściekowych na cele nieprzemysłowe albowiem w 

większości obiektów stosowana jest tlenowa stabilizacja osadów i to jako proces 

przebiegający w komorze osadu czynnego. W tych obiektach w zależności od wielkości 

obciążenia osadu ładunkiem zanieczyszczeń, zawartość substancji organicznych w osadach 

ściekowych może więc wahać się od 98 do 50%. Podobnie będzie w oczyszczalniach ścieków 

z wydzielonymi komorami tlenowej stabilizacji osadów. Znacznie lepiej powinno być tam, gdzie 

osady poddawane są fermentacji metanowej. Ale takich obiektów jest stosunkowo mało, 

technologia ta stosowana jest głównie w dużych oczyszczalniach. Nieustabilizowane osadu 

może być przyczyną przede wszystkim znacznej uciążliwości zapachowej. Im mniejszy 



stopień stabilizacji tym uciążliwość ta będzie trwała dłużej, towarzyszyć jej też będzie 

intensywny rozwój insektów. Możliwe jest także zanieczyszczenie wód gruntowych. 

Pomimo obowiązywania wymagań co do stopnia ustabilizowania osadów powszechnie 

wykorzystuje się osady do rekultywacji gruntów, na potrzeby rolnicze i nierolnicze, które tych 

wymagań nie spełniają. Urzędnicy przyjmujący informacje o sposobie wykorzystania osadów 

nie kwestionują ich jakości chociaż zawartość substancji organicznych przekracza graniczne 

wartości. Wśród urzędników pokutuje przekonanie, iż dodanie polielektrolitów do osadów w 

czasie odwadniania jest wystarczającym zabiegiem aby taki osad ustabilizować. 

Kolejnym punktem rozporządzenia jest zapis dotyczący możliwości kompostowania 

osadów. Zgodnie z §1 pkt 5, wykorzystywanie osadów ściekowych na cele nieprzemysłowe 

polega między innymi na ich kompostowaniu. Biorąc pod uwagę ten zapis, jak również 

wspomniany fragment rozporządzenia dotyczący konieczności ustabilizowania osadów przed 

ich wykorzystaniem na cele nieprzemysłowe, można dojść do wniosku, iż osady ściekowe 

nieustabilizowane nie mogą być poddawane kompostowaniu. Jest to sprzeczne z faktem, iż 

kompostowanie uznawane jest powszechnie za jeden ze sposobów stabilizacji osadów, 

równocześnie najczęściej kompostuje się osady surowe, rzadziej osady ustabilizowane. 

Najpewniej zapis ten oznacza, iż osady nie mogą być poddawane kompostowaniu jeśli 

kompostownia nie jest elementem ciągu osadowego oczyszczalni ścieków. 

Tylko dlaczego? Z punktu widzenia ochrony środowiska taki sposób wykorzystania 

osadów wydaje się być najlepszy albowiem biomasa w postaci kompostu jest dużo łatwiej 

przyswajalna przez glebę. Konieczne jest więc szybkie poprawienie sprzecznych zapisów. 

Wiele problemów środowiskowych wiąże się z wykorzystaniem osadów do rekultywacji 

zdegradowanych gruntów. 

W myśl ustawy o ochronie gruntów rolnych i leśnych (Dz.U. z 22 lutego 1995r. Nr 16) 

rekultywacja polega na przywróceniu gruntom wartości użytkowej przez wykonanie 

właściwych zabiegów technicznych, agrotechnicznych i biologicznych. Zagospodarowywanie 

zrekultywowanych gruntów polega na wykonaniu odpowiednich zabiegów umożliwiających 

wykorzystanie tych gruntów na cele gospodarki rolnej, leśnej, komunalnej, itp. 

Obszar zdegradowany określany bywa często słowami zdewastowany, bezglebowy 

lub nieużytek poprzemysłowy, pogórniczy, rolniczy, itp. Nieużytek to obszar gruntu, który na 

skutek np. działalności górniczej, przemysłowej, rolniczej lub innej utracił swoją całkowitą lub 

częściową pierwotną wartość produkcyjną (Maciak F., Ochrona i rekultywacja środowiska).  



Zgodnie z ustawą o ochronie gruntów rolnych i leśnych, przez grunty zdegradowane 

rozumie się grunty, których rolnicza lub leśna wartość użytkowa zmalała, w szczególności w 

wyniku pogorszenia się warunków przyrodniczych albo wskutek zmian środowiska oraz 

działalności przemysłowej, a także wadliwej działalności rolniczej (pkt 16). 

Przez grunty zdewastowane (pkt 17) rozumie się grunty, które utraciły całkowicie 

wartość użytkową w wyniku przyczyn, o których była mowa w pkt. 16. 

Rekultywacja (pkt 18) gruntów polega na nadaniu lub przywróceniu gruntom 

zdegradowanym wartości użytkowych lub przyrodniczych przez właściwe ukształtowanie 

rzeźby terenu, poprawienie właściwości fizycznych i chemicznych, uregulowanie stosunków 

wodnych, odtworzenie gleb, umocnienie skarp... 

Zagospodarowanie zrekultywowanych gruntów polega na rolniczym, leśnym lub innym 

ich użytkowaniu. 

Przez wielu zainteresowanych stosowaniem osadów do rekultywacji gleb, 

pozostawienie gruntu odłogiem na wiele lat, uważane jest za przykład wadliwej działalności 

rolniczej. Od takiego stwierdzenia jest niesłychanie blisko do przyjęcia, iż odłogi są gruntami 

zdegradowanymi, wymagającymi rekultywacji. Ten tok rozumowania służy tylko jednemu - 

uzasadnieniu potrzeby lub raczej możliwości stosowania na takich gruntach bardzo wysokich 

dawek osadów, nawet do 200 ton suchej masy na hektar. Są to wartości nieporównywalne z 

tymi jakie określają graniczne ilości osadów stosowanych w rolnictwie (do 10 ton suchej masy 

na hektar, w okresie 5 lat). 

Jest oczywistym, że w wielu miejscach, zwłaszcza tam, gdzie w wyniku upadku 

PGR-ów tysiące hektarów leżą odłogiem (pas północnej Polski) takie próby będą 

podejmowane, oczywiście nie z myślą o poprawie właściwości lub odtworzeniu gleb, ale z 

potrzeby lub raczej konieczności zagospodarowania osadów. W województwie 

warmińsko-mazurskim już były takie przypadki, kiedy metrowej grubości warstwa osadu 

przykrywała pola przeznaczone do „rekultywacji”. 

Brak wymogów wykonania operatu na wykorzystanie osadów na cele nieprzemysłowe 

oraz konieczności dołączenia do kompletu dokumentów opinii dotyczącej oddziaływania 

osadów na środowisko sporządzonej przez kompetentnego specjalistę, to wszystko sprzyjać 

będzie sytuacjom, w których zagadnienia ochrony środowiska potraktowane zostaną 

marginalnie. Również zniesienie nadzoru sanitarnego nad nieprzemysłowym wykorzystaniem 

osadów jest działaniem przeciwko interesom środowiska. 



Rozporządzenie o wykorzystaniu osadów na cele nieprzemysłowe niestety niesie ze 

sobą cały szereg zagrożeń dla środowiska. Mamy nadzieję, że ten artykuł pomoże w ich 

identyfikacji i eliminacji. 
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